Biblioteka Jagiellońska, Kraków 


Porto ryczaltem opłacone' 


Porto ryczałtem apiacone 


PRZEGLĄD KUPIEGHI 


CENA ABONAMENTU: 
Abonament roczny. . . GK 
z półroczny . 30 K 

k 15 K 


Cena numeru pojėdyncz. 
Ogłoszenia: 1 wiersz petitowy lub jego mlejsce K 1:50. 


Rok II. 


Zgromadzenie kupców. 


W niedzielę dnia 1 lutego 1920 o godzi- 
nie 4-tej popołudniu odbędzie się w lokalu 
Krakowskiego Stow, Kupców, Grodzka 43 
Zgromadzenie Kupców z porządkiem dzien- 
nym: 
Spoczynek niedzielny, 
Kupiectwo a przemysł. 


WYDZIAŁ. 


Od Redakcji. 
W piśmie naszem otwieramy stałą rubry- 
kę zażaleń. 
Jnteresowani zgłaszać się mogą z swojemi 
zażaleniami ustnie lub pisemnie do Redakcji na- 
szego pisma przy ul. Grodzkiej 1. 43 1. p. 


Polityka wewnętrzna a hupiectwo. 


Podstawą dobrobytu i rozwoju ekonomicznego 
każdego państwa jest jego handel i przemysł 
i według tej tylko skali z ścisłem uwzględnie- 
niem tych dwóch czynników gospodarczych mie- 
rzy się każde państwo kulturalue, dobrobyt jego 
zatem spoczywa: w głównej; mierze w rękach 
kupców i przemysłowcówźzftżut oka na Anglję 
i Niemcy przekona nas o tem, nie mówiąc o kra- 
jach zamorskich. 


Ëo wpływa na rozwój handlu | przemysłu? 


Racjonalny rozwój handlu i przemysłu pewne- 
go państwa zależy w głównej mierze: a) od jego 
położenia geograficznego, b) od środków komu- 
nikacyjnych, Gł od płodów górniczych i d) od 
ilości i jakości szkół zawodowych. 

W stosunku do tych warunków odbywa się 
import surowców i eksport fabrykatów, względ- 
nie’ półtabrykatów, stósunek zaś wywozu do 
przywozu przyczynia się w głównej mierze do 
wartości pieniądza papierowego w danem pań- 
stwie, a więc krótko — do waluty. 


Wychodzi raz w tygodniu 


Kraków, dnia 31 stycznia 1920 


Redakcya i Administracja : 
Kraków, Grodzka 43 
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Polityka wewnętrzna. 


W interesie więc każdego państwa leży, dokła- 
dać największych starań około uruchomienia 
i rozszerzenia jega handlu i przemysłu, jest to 
kamień węgielny pod budowę własnego dabro- 
bytu i nieuzaleźnienia się od zagranicy. 

„ Miarodajne czynniki, a więc rząd w pierwszym 
rzędzie powinny troskliwą opieką otoczyć handel 
| kupiectwo, jako przedstawicielstwo tej gałęzi. 


Walny handell O ta ważna dawiza! 


Nie krępować kupca żadnemi ograniczeniami, 
ani zakazami takiemi, które uniemożliwiają pro- 
wadzenie lojalnego i uczciwego handlu. (Mamy 
tu na myśli wysokie cła, zakazy wywozu i przy- 
wozu i t. p.) 

Państwo powinno zakładać nowe i subwen- 
cjonować już istniejące szkoły zawodowe, ażeby 
kupców i przemysłowców swoich wykształcić 
teoretycznie i praktycznie, ponieważ wiadomości 
kupców i przemysłowców nowożytnych nie pa- 
winny się ograniczać tylko do umiejętności kupna 
i sprzedaży pewnego towaru, względnie drobne- 
go przemysłu domowngo. 

Rząd powinien dbać o dogodną dla kupiectwa 
komunikację, a w razie trudności komunikacyj- 
nych uwzględnić obok władz — w pierwszym 
rzędzie kupiectwo, a nie narażać je na nieobli- 
czalne nieraz szkody, gdyż właśnie przez lekce- 
ważenie interesów kupiectwa, którego dobrobyt 
nie jest niczem innem jak Iwią częścią dobro- 
bytu państwa i na odwrót, tam gdzie kupiectwo 
znękane, zaniedbane, zlekceważone i niezamożne, 
zachwiany jest także dobrobyt państwa. 

Niemniej ważnym momentem w wewnętrznej 
polityce handlowo - przemysłowej państwa jest 
usunięcia i zupełne zatarcia wszelkich antago- 
nizmów narodawych i wyznaniowych, aż zbyt 
znaną nam jest dewiza tak Starego jak i Nowego 
Testamentu, że tylko: „zgoda buduje, niezgoda 
zaś burzy“. 


Stan naszego kupiectwa. 
Wyzwolenie ojczyzny stawia przed wszystkie- 
mi warstwami nowe zadania, a przedewszystkiem 
dla kupiectwa polskiego otwiera się nowe, 
olbrzymie pole działalności, 
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Nadeszła chwila przełomowa, której zrozumie- 
nie i docenienie przez kupców polskich zadecy- 
duje na zawsze o rozwoju i bycie jego. 

Zależy od nas czy się zasklepimy-w naszym 
zaścianku, czy będziemy drobnem kupiectwem 
prowincjonalnem, lub też wypłyniemy na szerszą 
arenę. 

Od nas zależeć będzie, czy wywrzemy wpływ 
na nasz rząd, ustawodawstwo, powodując nie- 
tylko rozporządzenia, ustawy i zarządzenia ko- 
rzyść nam przynoszące, ale nadewszystko co 
w obecnej chwili najważniejsze, broniąc się od 
grożących nam ustaw i rozporządzeń szkadę 
nam przynoszących, któreby mogły byt ku- 
piectwa naszego poderwać, utrudnić, a może na- 
wet uniemożliwić. 

Państwo polskie zmartwychwstało po wieko- 
wej niewoli Romanowów, Habsburgów i Hohen- 
zollernów. Orzeł Biały wbił swoje ostre szpony 
w ten okrutny triumwirat i odniósł pełne zwy- 
cięstwo | 

W epoce tego odrodzenia rząd powinien iść 
kupiactwu naszemu jak najdalej na rękę, czynić 
mu w każdym kierunku wszelkie możliwe uła- 
twienia w sprawie wywozu i przywozu towarów, 
czy to w obrocie wewnętrznym, czy też zagra- 
nicznym. Stłumić już w zarodku wszelkie anta- 
gonizmy narodowościowe i wyznaniowe, które 
rozwojowi gospodarczemu bezwzględnie szko- 
dzą. 


W Walnej Polsce — wolny handel! 


To tylko przyniesie krajowi dochody, a kupcom 
dobrobyt i zadowolenie. 

Obecnem najgłówniejszem zadaniem, to dąże- 
nie do powrotu normalnych warunków, a więc 
do podniesienia zniszczonego przez wojnę han- 
dlu i przemysłu. 

Od czasu wypędzenia okupantów mamy na 
razie do zanotowania poważną cytrę strajków, 
głównie na tle żądań ekonomicznych. 

Przyczyn szukać należy w chaosie naszych 
centralnych rządów nieudolnych do powierzone- 
go im zadania. 

Główną winę ponosi zmonopolizowanie całego 
ruchu w kraju, zdanego na łaskę i niełaskę pań- 
stwowych urzędów o charakterze kupieckim. 

Wiadomą jest rzeczą, że nasz aparat państwo- 
wy zaślepiony wprost jest w biurokratyzmie, nic 
więc dziwnego, że w takich warunkach inicjaty- 
wa prywatna staje się wprost niemożliwą. Trud- 
no jest urzędowym sposobem załatwiać sprawy 
kupieckie. Do podniesienia handlu przyczynić 
się może tylko konkurencja, ale żaden „Pań- 
stwowy Urząd“, który nie obawia się konkuren- 
cji. Wystarczą przykłady osławionych już „Pu- 
zappów'. 

Taka gospodarka chyba nie wpływa na zmniej- 
szenie się cen targowych. Drożyzna więc wielkal 
Jeżeli kupiec ma sprostać drożyźnie, płacić wiel- 
kie czynsze, wysokie pensje, jeszcze wyższe po- 
datki, opał, oświetłenie, żywność, musi wytężyć 
wszystkie swoje siły, całą swoją energję, od 


rana do późnej nocy ciężko pracować, w prze- 
ciwnym razie grozi mu ruina. 

Niewyrozumiała klasowość tylko zarzuca ca- 
łemu kupiectwu paskarstwo, zapomina bowiem 
w jakich warunkach kupiec dzisiaj zmuszony 
jest pracować i o ile warunki jego zmieniły się 
na niekorzyść. Sprowadzenie towaru z powodu 
braku tegoż wymaga zdwojonej pracy, hystrości 
i ryzyka. Zapomina, że z niego taki robotnik 
jak każdy inny, że od wczesnego rana do póź- 
nego wieczora pilnować musi swego zawodu, 
inaczej utonąłby w morzu konkurencji. Nie pa- 
miętają ci ludzie i o tem, że jedną z najgłów- 
niejszych przyczyn drożyzny, jest mała wartość 
naszego pieniądza za granicą, gdzie za nabyte 
towary trzeba dziesięciokrotnie przepłacać, 

Jeżeli będziemy: mieli wewnątrz spokój i po- 


j rządek, ustanie walka klasowa i wyznaniowa, 


a wróci i poszanowany będzie kult pracy, wten- 
czas pieniądz nasz zyska na wartości, a towaz 
sam z siebie stanieje. Tę myśl o tem musi so- 
bie społeczeństwo nasze przyswoić. 

Trzeba więc znieść wszystkle Urzędy pań- 
stwowe o charakterze kupieckim i zaprowadzić 
walny Handel, to jeden z najgłówniejszych i naj- 
pilniejszych warunków do poprawienia ogólnego 
trudnego położenia, w jakiem znajduje się cały 
kraj! To jedyna racjonalna polityka handlowo- 
przemysłowa. 

J. R. 


P.P. S. a prawe obywatelstwa. 


W „Momencie* omawia poseł Nomberg, przy- 
jęte przez Sejm prawo o obywatelstwie i zwraca 
uwagę na stanowisko pepesowców. Na prze- 
dnich ławkach lewicy debatowano do ostatniej 
chwili o stosunku pepesawców do tak ważnej 
dla żydostwa sprawy. W końcu zwyciężył „pa- 
trjotyzm* i wszyscy pepesowcy głosowali prze- 
ciwko poprawkom żydowskim. 

Być może, że fakt ten niema znaczenia real- 
nego, gdyż i tak głosy pepesowców nie mogły 
zadecydować o losie ustawy. Świadczy on je- 
dnak o sile antagonizmu wyznaniowego, od któ- 
rych nie mogą się uwolnić nawet pepesowcy. 

Obawa, iż podejrzywać ich będą o popieranie 
żydów jest silniejsza od wszelkich względów 
zasadniczych. 

Wielka szkoda, że na sali nie było przedsta- 
wiciela socjalistów żydowskich, któryby mógł 
zdemaskować pepesowców. 

. + . 

Wszystkie pisma żydowskie wystąpiły z ostry- 
mi artykułami przeciwko posłowi Perlmutterowi, 
który na posiedzeniu sejmowem, głosował prze- 
ciwka wnioskom żydowskim wraz z prawicą 
sejmową. 

Prasa żydowska żąda wystąpienia rabina Perl- 
muttera ze Sejmu. 
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tstanowienie międzynarodowego 
trybunatu handlowego. 


Houston Thompson, członek amerykańskiego 
sądu handlowego, wystąpił niedawno z projektem 
ustanowienia międzynarodowego trybunału han- 
dlawego, którego zadaniem byłoby badać i są- 
dzić wszelkie sprawy handlowe, wynikające 
z transakcji handlu z zagranicą. 

Projektodawca stworzyłby tę instytucję na 
wzór amerykańskiego sądu handlowego, któraby 
rozstrzygała, czy postępowanie firmy w danym 
wypadku jest uczciwe, czy też mija się z zasa- 
dami godności rzetelnej firmy handlowej. 

Dostosowany odpowiednio do wymogów han- 
dlu międzynarodowego, sąd taki uważany byłby 
jako najwyższy, któremu interesenci różnych 
państw, w słosunkach handlowych z zagranicą 
będący, przedłożą.wszelkie swoje zażalenia z tego 
stosunku wynikające. 

Podstawą prawną ma być statut, według któ- 
rego wszystkie zażalenia skierowana zostałyby 
do ich przynależnych sądów, względnie depar- 
tamentów handlowych jako do instancji I, w bra- 
ku zaś kompetencji tychże, sprawa zostaje na- 
powrót odesłaną do najwyższego trybunału han- 
dlowego. 

Tu zasiadają przedstawiciele międzynarodo- 
wych korporacji i stowarzyszeń handlowych, 
który dany spór rozstrzygają. 

Za niewłaściwe uważane być mają te praktyki 
handlowe, które Anglfa względnie inne państwa 
o kompetentnych komisjach handlowych, lub też 
ekonomiści narodowi uważają za nieuczciwe. 

Po ścisłem hezstronnem zbadaniu zażalenia, 
orzeka trybunał międzynarodowy ostatecznie 
o słuszności sprawy. 

Wyrok wraz z aktami wręczony zostaje dele- 
gacjom narodów przy trybunale handlowym. 


W sprawie spoczynku niedzielnego 


Że obecny Sejm polski nie jest takim, jakiego 
się spodziewały wszystkie postępowe żywioły 
polskie, o tem łatwo przekona każdego, pobież- 
ny bodaj przegląd prasy polskiej, jako wyraz 
opinii publicznej. A 

Dlatego też w.uchwale o spoczynku niedziel- 
nym nie możemy dostrzec czynu ani postępu, 
ani też racjonalnej polityki państwowej, liczącej 
się z interesem i powagą państwa. 

Pomijając względy podniesione w dyskusji 
sejmowej przez posłów żydowskich, iż ta ustawa 
sprzeciwia się zasadom traktatu pokojowego, 
zapewniający wszystkim ohywatelom tolerancję 
religijną, widzę w tej uchwale naruszenie 
prymitywnych praw ludzkich do pra- 
cy dla chleba i ciężką krzywdę ekonomi- 
cznej odbudowy całego państwa. 

Dlatego też kupiectwo żydowskie nie przesta- 
nie domagać się zmiany postanowień 


spoczynku tygodniowego, odpowie- 
dnio do wyznania większości kupców 
w naszem państwie, którzy świętują 
sobotę. 

Kupiectwo żydowskie stala odczuwać hędzie 
tę krzywdę mu narzuconą i to wbrew oczywi- 
stym interesom państwa. 

Miljonowe rzesze żydowskich robotników, 
rzemieślników i kupców nie przebolą i nie za- 
pomną, iż im wolność pracy odebrano, a fer- 
menty tej niezadowolonej rzeszy będą zasilały 
te ugrupowania polityczne, które dążą do gwaf- 
townych przewrotów. 

W ostatniej chwili, przed wprowadzeniem 
ustawy w życie, wypowiadamy powyższe słowa 
przestrogi. Ustawa sama daje możność odrocze- 
nia jej najtwardszych przepisów. 

Niechaj nasz rząd dobrze się nad tem zasła- 
nowi, bo obecny „sejm suwerenny* nie jest 
ostatniem słowem demokratycznych dążeń, a przy- 
szłość pokaże, czy zasada. pogwałcenia miljonów 
ludzi przez prawodawstwo, znajdzie sankcję 
także w przyszłym sejmie i rządzie. SP 


0 cofnięcie zakazu wywozu skórek 
zajęczych 1 króliczych. 


Grożący zupełny brak kapeluszy. 


Z Związku kupców kapeluszy i cechu kape- 
luszników, donoszą nam: 

Dnia 1 grudnia 1919, Ministerstwo handlu w 
Warszawie, wydało rozporządzenie, zakazujące 
wywozu skórek zajęczych i króliczych w całem 
państwie polskiem. 

Rozporządzenie to stało się w wysokim stop- 
niu szkodliwem dla całego przemysłu kape- 
luszniczego w naszym kraju. 

Krakowscy kupcy kapeluszy, konsurnowali w 
roku 1914 25000 tuzinów kapeluszy, które po- 
chodziły po największej części z terażniejszej 
zagranicy (z Czech i niem. Austrji). 

Od czasu wybuchu wojny, szczególnie zaś od 
roku 1917, aż do upadku Austro-Węgier, można 
było kupeluszy nabyć tylko w drodze kompen- 
saty, którą stanowiły środki żywności. 

Od czasu powstania państw sukcesyjnych, 
żądali fabrykanci kapeluszy — skórek zajęczych 
i króliczych, jako kompensaty, mianowicie za 
100 sztuk skórek, dostarczono jednego tu- 
zina kapeluszy. 

Istniejące w Warszewie, Łodzi, Częstochowie, 
Białej i Białymstoku fabryki kapeluszy, pokry- 
wają obecnie zaledwie 5"/,, zaś przy całkowi- 
tem uruchomieniu swoich zakładów fabrycznych 
10% zapotrzebowania całego kraju, wobec czego 
kupcy kapeluszy zmuszeni są pokrywać prawie 
całe swoje zapotrzebowanie, towarem z zagra- 
nicy. 

paik Ministerstwa, zakazujące wy- 
wozu skórek zajęczych i króliczych, wydane na 
skutek starania firmy „Hutstoffwerke Polonia G. 
m. b. H. w Białej", zadaje handlarzom kapeluszy 
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tem dotkliwszy cios, iż znajdują się oni tuż 
przed wiosennym sezonem, bez wszelkich zapa- 
sów, podczas gdy na fabryki krajowe, z powodu 
swej ograniczonęj produkcji, liczyć nie można, 
fabryki zaś czeskie dostarczają kapeluszy tylko 
w zamian za skórki. 

Wskutek zakazu wywozu surowca, fabrykanci 
zagraniczni, a w szczególności czescy, odma- 
wiają eksportu kapeluszy da nas, a o ile bez 
kompensaty dostaniemy, to ceny będą tak wy- 
górowane, że wielkim masom, a w szczególności 
klasie robotniczej i urzędniczej, będą wprost nie- 
dostępne, bo kapelusz kosztować będzie 400 
do 500 K, a może i więcej. 

Na podstawie powyższych wywodów, wniósł 
Krakowski Związek kupców kapeluszy i cech 
kapeluszników do Ministerstwa handlu i prze- 
mysłu prośbę o cofnięcie powyższego rozporzą- 
dzenia i zezwolenie na stworzenie organizacji, 
któraby czuwała nad tem, aby tylko powołane 
czynniki, miały prawo wywozu skórek zajęczych 
i króliczych jako kompensaty, również o udzie- 
lenie zezwolenia temuż Związkowi na wywóz 
skórek, celem zapobieżenia. brakowi kapeluszy. 


KRONIKA. 


Niewypłacalność rządowych i bankowych 
instytucyj w Krakowie. W ostatnich czasach 
poczta krakowska, kolej i banki, nie wy- 
płacają bardzo często interesentom należnych 
im kwot, tłómacząc się brakiem koron. Jest 
to ttómaczenie bezwarunkowo niewystarcza- 
jące, jeżeli bowiem instytucje te przyjmują 
pieniądze na wszelkiego rodzaju wypłaty, względ- 
nie wkładki, to powinny je także mieć na wy- 
płaty należnych interesentom sum. 

Zbytecznem jest chyba dodać. jak na tem cierpi 
ogół kupiectwa polskiego. 

Jeszcze w sprawie uwidaczniania cen. W 
myśl istniejących przepisów, kupcy i stragania- 
rze są obowiązani w swych lokalach sklepowych, 
kramach i na stanowiskach targowych, wywie- 
szać cenniki, względnie uwidaczniać ceny po- 
szczególnych towarów według rodzaju i jakości, 
w miejscu w oko wpadającem. Stosownie do 
uchwały przybocznej rady aprowizacyjnej, ma- 
gistrat przypomina niniejszem powyższe przepisy 
i wzywa kupców i handlarzy do najściślejszego 
ich przestrzegania. Niestosujący się, będą karani 
administracyjnie grzywnami do 5.000 K i aresz- 
tem da 3-miesięcy. Kontrolę nad przestrze- 
ganiem, wykonywać będą obok organów magi- 
stratu, organa Urzędu walki z lichwą i dyrekcji 
policji. 


Polski Glob 


kiego 3, telefon 58. 


Nowy tygodnik handlowy. W Warszawie 
zaczął wychodzić tygodnik handłowy w języku 
żargonowym p. t. „Der Sojcher*. 

Nowe pismo podaje dobre informacje handla- 
we i przynosi kupiectwu żydowskiemu mnóstwo 
interesujących wiadomości. 

Nowemu pismu życzymy powodzenia. 

Kurs korony na poczcie | K = 40 fen. 
Stosownie do rozporządzenia ministra skarbu, 
dostaniemy od 1 lutego nowe marki pocztowe, 
a raczej zamienią nam halerzowe na feni- 
gowe. Relacja walutowa jest 70 fen. = 1 kor. 
Ale przy sprzedaży marek, ministerstwo ustaliło 
sobie inny kurs: 1 mk. =2,kor. gdyż zamiast 
marka 10 hal, będzie 10 fenigów. To 
też tracąc przy wymianie pieniędzy 30 feni- 
gów na i marce — przy kupnie znaczków pocz- 
towych, dołożymy 30 fenigów. W ten spo- 
sób ofiarowana nam marka stanowi na pocz- 
cie.. zaledwie 40 fenigówi 

To ma być ta „przeciętna sprawiedli- 
wość*, przy której „Małopolanie nic nie 
stracą“! 

Brak marek pocztowych. Od dłuższego już 
czasu brak marek pocztowych daje się dotkliwie 
odczuć, szczególnie w sferach kupiec- 
kich. 

Czyżby p. minister skarbu na własną ręki 
wstrzymał ich emisję dla Małopolski, a w do- 
datku przed uchwaleniem ustawy o re- 
lacji i zmianie znaczków pocztowych?! 

Przeniesienie do kraju depozytów pols- 
kich w Banku austr-węg. we Wiedniu. 
Właściciele depozytów w Banku austro-węg. we 
Wiedniu, mogą obecnie depozyty swe przenieść 
do kraju. W tym celu winni kwity depozytowe, za- 
opatrzone własnoręcznym podpisem, jako załącz- 
nik do osobnego listu, zawierającego dyspozy- 
cję co do padjęcia, względnie sposobu przesyłki 
depozytu, przesłać wprost do Oddziału depozy- 
towego Banku austro-węg. we Wiedniu. Do tego 
listu musi być załączone podanie: „An das 
Staatsamt der Finanzen in Wien“ o zwolnienie 
depozytu. Podanie to musi zawierać oprócz do- 
kładnego podania, RE) oświadczenie : 
„Zur Begründung meines Gesuches, führe ich an, 
dass ich polnischer Staatsuntertan bin, 
im deutsch-osterreichischen Gebiete nicht an- 
sassig bin und wahrend dieses Zeitraumes in... 
domiciliere*, 

Miejska fabryka mydła. Jak nas informują, 
z dniem 1 lutego b. r., otwartą zostanie miejska 
fabryka mydła. 

Zakaz sprzedaży pieczywa po sklepach. 
Stwierdzono, że ceny pieczywa pozakontyngen- 


towego sprzedawanego w sklepach i przez han- 


Towarzystwa transportowo-handlowe, pałronowane przez Bank hipoteczny 
w Krakowie. — Filje: Lwów, Szczakowa, Granica, Nadbrzezie, Wiedeń, Braila 
(Rumunja). - Zastępstwa we wszystkich stacjach granicznych oraz większych 
miastach Polski i zagranicznych. -- Oddział spedycyjny: ul. Andrzeja Potoc- 
rzyjmuje wszelkie zlecenia, wchodzące w zakres spedy- 
torski. Własne składy towarowe. Oddział handlowo-techniczny: artykuły dla 
instalacji elektrotechn, samochody, maszyny dla różnych gałęzi przemysłu itp. 
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dlarzy ulicznych, są niejednokrotnie o kilka 
koron wyższe na jednym kilogramie 
od cen, pobieranych w piekarniach. Wobec tego 
magistrat w myśl uchwały przybocznej Rady 
aprowizącyjnej, wzywa do ścisłego przestrzega- 
nia obwieszczenia magistratu z 26/8 1919, któ- 
rem zakazano sprzedaży pieczywa pozakontyngen- 
towego w sklepach, z wyjątkiem restauracyi i ka- 
wiarń i w myśl którego, piekarze, wapiekający 
pieczywa pozakontyngentowe, są obowiązani 
sprzedawać je bezpośrednio, tj. tylko w swych 
piekamiach. W restauracjach i kawiamiach mają 
być uwidocznione ceny i waga pieczywa, oraz 
firma piekarni, z której pieczywo pochodzi. Pie- 
czywo wyrabiane, względnie sprzedawane wbrew 
powyższym zarządzeniom. będzie skonfiskowane, 
a przekraczający ulegną surowym karom. 

Stemplowanie rachunków restauracyjnych. 
Komunikat Ministerstwa skarbu: Zwraca się uwa- 
gę publiczności, iż w myśl istniejących przepisów 
taryfy stemplowej, rachunki restauracyj- 
ne muszą być stemplowane przy sumie 
ponad 5 marek da 100 marek, marką stemplową 
za 10 tenigów, przy sumie ponad 100 marek do 
200 marek 20 fenigów, przy wyższych zaś kwo- 
tach, na każde dalsze 100 marek po 10 fenigów 
więcej. Uchylenie się od obowiązku stemplowa- 
nia, naraża skarb państwa na straty, zaś zarów- 
no wysławiających jak i płacących rachunek, na- 
rała na karę 25-krotnej kwoty opłaty 
stemplowej. 

Ubezpieczenie transportów polskich. — 
„Dziennik Gdański“ donosi, że Towarzystwo 
przewozowe gdańskie Park, zaczęło przyjmować 
ubezpieczenia ładunków. idących da Polski. 

Stemplowanie koron w Austrji. Wiedefi: 
W dzienniku urzędowym p. d. 24. b. m. poja- 
wiło się rozporządzenie wykonawcze, zarządza- 
jące ostemplowanie not koronowych i dwukoro- 
nowych w Austrji. Termin ostemplowania będzie 
podany w późniejszym czasie. 

Biuro Prasowo-Informacyjne M-stwa Prze- 
mysłu i Handlu podaje do wiadomości, ze 
wskutek całkowitego wyczerpania kon- 
tyngentów towarowych umowy kompensacyjnej 
2 (Echo Słowacja z dnia 6 września 1919 roku, 
zgłoszenia tranzakcji na rachunek kompensacyjny 
nie będą nadal przez Sekcję Handlową Mi- 
nisterstwa przyjmowane, oraz że sumy, wpła- 
cone z tego tytułu, będą zwracane. Warunki 
ewentualnej nowej umowy, będą podane do pu- 
blicznej wiadomości w swoim czasie. 


KUPCY! Abonujcie i rozszerzajcie 
„Przegląd Kupiecki*! 


Sprawozdanie z pogadanki. 


W niedzjelę, dnia 25 b. m. popoł., odbyła się 
w lokalu Stowarzyszenia kupców pogadanka na 
temat aktualnych spraw kupiectwa. Przewodni- 
czył p. r. Schechter, który na.wstępie przypomi- 
nał uchwałę przybocznej Rady aprow. o Ścisłem 
przestrzeganiu uwidocznienia cen nietylko na 
towarach wystawowych, ale także towary 
w sklepach będące, muszą być zaopatrzone 
w ceny. 

Komisje przeprowadzą w tym kierunku dokład- 


„ną i skrupulatną kontrole, wobec czego mowca 


radzi, z naciskiem, o ścisłe przestrzeganie pa- 
wyższej uchwały. Co się tyczy artykułów ma- 
sowych, to należy w widocznem miejscu umieś- 
cić na tablicy odpowiednie ceny. 

Przechodząc następnie do kwestji walutowej, 
oświadczył mowca, że termin wymiany koron 
na marki, będzie prawdopodobnie określony, 
marka zaś stanowić będzie tylko walutę tymcza- 
sową, ponieważ i marki zostaną wymienione na 
złote z rzeczywistem pokryciem złota. 

Mowca zwrócił nasłępnie uwagę na nowo po- 
wstałe Stow. Warsztatów Współdzielczych w Pol- 
sce i w tej sprawie udzielił głosu p. Drowi R. 
Landauowi, pod przewodnictwem którego, zało- 
życiele Warsztatów współdzielcz. w Polsce, od- 
byli dnia 24. b. ri. posiedzenie. P. Dr. Landau 
wskazał na cele Warsztatów współdzielczych, 
są to mianowicie zakłady przemysłowe, któreby 
zapomocą instruktorów, wędruwnych nauczycieli, 
szkół zawodowych, wystaw, wspólnych wytwór- 
niach, wprowadziły nowy przemysł drobny i do- 
mowy. Zrzeszenie ma, zapomocą maszyn i su- 
rowców — kredytu i nauczycieli w warstwach 
naszego społeczeństwa, które dotychczas trudniło 
się handlem, wpoić — zmysł do pracy twórczej, 
indywidualnej i artystycznej. Zawód zabawkarski, 
galanteryjny i norymberski prócz obróbki drzewa, 
włosów, szczecin. rogów, kopyt, szuwaru, słomy, 
może dać u nas zajęcie dla setek tysięcy dusz, 
i możemy liczyć prócz pokrycia zapotrzebowa- 
nia kraju, na bardzo wielki popyt zakrajawy — 
specjalnie Ameryki. 

Jednomyślnie abecni zgodzili się na podjęcie 
się tej tak mozolnej pracy, zaznaczył że nasi bracia 
w Ameryce są gotowi do wielkich subwencji na wy- 
szkolenie instruktorów, Ha założenie szkół i t. d. 
Krajowe czynniki, obywatelstwo nasze, musi 
na siebie wziąć pracę przygotowawczą, zorga- 
nizować wszędzie filjj Warsztatów i skład- 
nic, musi dokładnie zbadać, co za warunki su- 
rowcowe i wytwórcze w każdej mieścinie i oko- 
licy istnieją, by do pracy początkowej zaintere- 
sować młodzież. 


W. Bujański +: 


Kraków, Hotel Drezieński — Telet. 19 


Spedycyjne i Kantor Wymiany 


DZIAŁ SPEDYCYJNY: załatwia wszelkie transakcje wchodzące 
w zakres spedycji. — DZIAŁ BANKOWY: kupuje i sprzedaje 
waluty zagraniczne i papiery wartościowe oraz przyjmuje zle- 
cenia gieldowe SS 
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Knpiectwu naszemu odegrać tu wypadnie prze- 
wodnią rolę. Kupiectwo dziś sprowadza setki 
i tysiące drobiazgów za obcą walutę, z wielkie- | 
mi trudnościami. Nasi ziomkowie są bez roboty, | 
tu trzeba ofiar ze strony kupców, by a] 


artykuły, któreby można u nas wyrabiać z na- 
szego surowca i też nareszcie chcieli popierać 
rodzimą wytwórczość. Nie wystarczy głodnym 
dać u nas jałmużnę — i nasycić naszym gro- 
szem zakrajowe — nam wrogie elementa. 

Q ile ta myśl utoruje sobie u naszego kupiec- 
twa drogę zwycięzką, to nader ciężkie położenie 
naszych, dziś uciśnionych, bojkotowanych mas, 
która znajdzie zajęcie spokojne i intratne — 
dźwignie się. O ile atoli kupiectwo nie zrozumie 
ducha czasu, to nic na tem nie zyska, a spau- 
peryzowane, głodne masy, nie są spokojnymi 
konsumentami. 

Celem wprowadzenia wszelkich kroków przed- 
wstępnych, wybrali zgromadzeni komitet, w skład 
którego wchodzą: Dr. Rudolf Beres, sekre- 
tarz Izby handlowej, Dr. S. Nichtberger, gen. 
sekr. K. P. Ż.P., Rafał Pfeffer i Dr. J. 
Zimmermann. W ciągu lutego odbędzie się 
Walne Zgromadzenie członków. Członkiem może 
być każdy, który zgłosi swe przystąpienie do 
K. P. Ż. P. Kraków, ulica Stolarska 15/1. 

Udział wynosi marek 250—, wpisowe 25 m. 

To nowe zrzeszenie obejmuje założone koope- 
ratywy koszykarskie w Rudniku i Nisku, szkołę 
zabawkarską w Żywcu etc. jak też otwiera szkołę 
dla instruktorów w Krakowie już w najbliższym 
czasie. 

Na końcu zabrał głos p. Pfeffer, który przed- | 
stawił stosunki galic. kupców żydowskich i wska- | 
zał na bojkot w małych miasteczkach. Mowca 
omawiał następnie sprawę funduszów udzielonych 
przez żydów ameryk. dla poszkodowanych wsku- | 
tek wojny i dla ofiar ekscesów. | 


e= | 
Dział gospodarczy i prawny. 

Otwarcie ruchu telegraficznego z Rosią | 
Północną. Od dnia 20 stycznia 1920 r. odbywa | 
się normalny ruch telegraficzny między Polską 
a Rosją Północną (ważniejsze miasta: Archan- 
gielsk, Aleksandrowsk, Kola, Kandalakcha, Soum- 
ski Posad, Wytegra) drogą przez Niemcy, Szwe- 
cję i Norwegję. Dopuszczone są telegramy zwy- | 
kłe i pilne (terminowe) we wszystkich językach 
europejskich. Telegramy prasowe na razie nie- 
dopuszczalne. Opłata za wyraz wynosi 2 mk 
70 ig. względnie 4 kor. 

Ograniczenie wywozu z Poznańskiego. 
Władze poznańskie zawiadomiły tutejsze insty- 
tucje aprowizacyjne, że wywóz masowych 
produktów spożywczych do Kongre- 
sówki i Małopolski z Poznańskiego będzie 
zmniejszony z tego powodu, że Niemcy, 
opuszczając terytorja poza b. linją demarkacyjną, 
przyznanych traktatem pokojowym, wywieźli 
z tych miejscowości znaczne ilości żywności, 
skupując je od Niemców i rekwirując u włościan. 
W ten sposób ludność miast posiada minimalne 


ilości żywności, ponieważ i wsie zostały ogoło- 
cone. Wobec tego zbywające zapasy w Poznań- 
skiem skierowane zostaną do odzyskanych miej- 
scowości. Tylko po zaopatrzeniu tych miejsco- 
wości w kartofle, jarzyny i inne produkta będą 
wykonywane obstałunki wywozowe w żądanej 
ilości dla Kongresówki i Małopolski. 


Nowa taryfa celna. (Ciąg dalszy). 


MieleKZNYE thi 
ARTYKUŁ URS 
wełniane sukno włościań- 


Imi 
LLK 
gramów 


skie do 500 gr. 1 m? 200:— 735:— 
powyżej 500 gr. I m? 120 = 600—— 
tkaniny z kaszmiru i w po- 
dobnym rodzaju 262—  2.000— 
kobierce wetniane 180— 3.500:— 
toby z przędzy papiero- 
Be 5 worki i sienniki 110— 
b) konfekcja i ubrania 500'— 
parasole przybrane od sztuki 275 10— 
„ nieprzybrane œ =w0 y= 
Koronki jedwabne z szych. 
złota i srebra 1.300—  9.500— 
Koronki wyszywane jedwab. 1.200—  6.600:— 
M bawełniane bez 
aplikacji 1.100— 
„ bawełniane inne 750—  3.500— 
jedwab, wstążki, taśmy, tka- 
niny wschodnie, 1.300:—  4.000— 
aksamit, plusz, szenilja 480—  4.000:— 
gaza jedwabna dla młynów  490:— 600— 
fular 3.500 — 
tiul baw :fniany bez aplikacji 1.106— 1.100— 
wyroby pończoszk. z jedw. 1.4900—  4.500— 
„ pół jedwabne 540— _ 2.800— 
E wełniane 650:— 900— 
w inne 700:— 
5 szmuklerskie jed- 
wabne i pół jedw. 1.000%— — 2.800— 
wełniane 600:— 900— 
n inne 226:— 700:— 
stroje: 
„pióra ozdobne 1.100—  5.000— 
kwiaty sztuczne 1.100—  4.000'— 
rośliny sztuczne do ozdoby 500'— 
kapelusze damsk. przybrane 
wstążkami, korankami, 
kwiatami od sztuki 1:80 17— 
C. d. n. 


NAJLEPSZE 
TUTKI I BIBULKI'CYGARETOWE 


JEDYNEJ GALICYJSKIEJ FĄBAYKI 
BIBUŁEK DO PAPIEROSOW 


"ŻYWIEC, a 
; © 


WYRÓB KRAJOWY 
AMOTUHY BOBAM 
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Kurtownia perfumerii 


poleca wszelkie artykuły w zakres kosmetyki wchodzące, 

jak: pasty do zębów, kremy do twarzy, pudry, wodę ko- 

lońską, brylantową, wody toaletowe, mydła toaletowe i do 
golenia po cenach fabrycznych. 


Maks Candwirth, Kraków, ul. Dietlowska 40 
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PASTY DO OBUWIA MARKI „SELTA“ 


najlepszej i prawdziwej terpentynowej, przedwo- 
jennej, w pudełkach elegancko opakowanych, jakoteż 


FARBY DO MALOWANIA 


10 


Olej 


rzepakowy i lniany 


do celów spożywczych 
A technicznych wyrahia 
akc. tow. fabryki oleju 


d. D. POTOA SYKOWIE 


w Małobądzu p, Będzin. 


Główiy skład tutek 


i bibułek cygaretowych 


Jakób KURLAND | 


t. zw. „Goldecker“ i niebieskich farbek do wapna, jakoteż innych różnych 
farb do malowania, prania i nieszkodliwych do fabrykacji cukierków, 
likierów i t. p. dostarcza wprost z fabryki Dom handlowy Dawid Rettig, 
Kraków, ul. Dietla L. 57. Nr. telefonu 3433. Adres telegr. „Derettlg”. 


Krondorfska 


t furaln > 
alkaliczna == SZCZaWwa 


Glowny skład dla Polski: 
PERLBEGER i SCHENKER, Kraków, ulica Grodzka 1. 48, 


18 w Tarnowie 


„Der Sojcher* 


Nowy Tygodnik handlowy 
23 przy 
Centr. Związku Kupców 
WARSZAWA, Senatorska 22 
EEEE TJ 


BIURO TECHNICZNE _ 


Inż. JÓZEF WEINGRUN 
Telefon 2145 KRAKÓW, GROBLE 17. Telefon 2145 
Dostarcza: pasy popędowe, gurty konopne, płachty i węże parciane, siekiery i piły poprze- 
czne, piły trackie do gatru i cyrkularek, łukowe i łaśmowe, tarcze szmirglowe, pilniki, kilofy, 
łopaty i rydie, rafy do szutru, młoty i młotki szutrowe, oleje. smary i smarownice, oraz rô- 
żne przybory techniczne. Łamacze kamieni i kompletne szutrownie, betoniarki, formy 
i maszyny do wyrobów betonowych, windy i wyciągi budowlane i montażowe, lokomobile 
parowe i benzynowe, gontówki, wszelkie maszyny do obróbki drzewa, walce drogowe pa- 
rowe i benzynowe, Oraz inne urządzenia robocze i popędowe. 


„WAW EL” 


Towarzystwo spedycyjne i transportówe z ogr. poręką 


H 


17 


KRAKÓW, ul. św. Anny L. 4, Telefon 3222, 


2 ll., Obere Donaustrasse 101, 
fl IM., Doffingeratraase 4, 
1M., St. Marx 


Telefon 40088. 
Telefon 379/11. 
Telefon 3630. 


Wiede 


Specjalny dział ekspedycji towarów kompensacyjnych wiasnymi pociągami. 
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Biuro techniczne 


Raków, ul. Wielopole 22. 
sda ad 


technicznych 


uszczelniacze asbestowe, 
grafitowe, konopne; plyty 
gumowe i na wysokie: ciś- 
nienie; węże gumowe i ko- 
nopne; pasy z włosienia 
wielbłądów, konopne i gu- 
mowe; motory i wszelki 
materjał instalacyjny. 
6 


pierwszej potrzeby 


wolnych od rekwizycji dla apro- 
wizacji miast, kupców, konsn- 
mów, kopalń ìt. p, dostarcza 
wprost ze źródeł krajowych i za- 
granicznych 

firma 


Bracia Rolniccy 
Kraków, ulica św, Jana 3. 


Adres telegraliczny: „Racja”. 
Oferty na żądanie. 


11 


Tow. Akcyjne 


J. Górecki, W. Kucharski i $-ł4 


Fabryka wyrobów metalowych 


Kraków, ul. Zablocie 
Stacja kolejowa: Padgórze— Wisła 
Adres lelegr.: Metnigar. — Telefon Nr. 274 

wykonuje: 
Drut żelazny, pocynkawany i kol 
czasty. - Siatki i ogrodzenia siat- 
kowe. - Mehle damowe i azpitalne. 
Kasy ogniotrwałe. - Wagi decy- 
malne. - Konstrukcje żelazne i mę 
rohy kute, 


| mo 
Celem uniknięcia przerwy 
w wysyłce gazety, ptosi- 
my o wczesne wznowie- 
nie prenumeraty! 


waze diastotalf Nd 

Ważne dla Aptek, Droguerji i t. d. 
Zawiadamiamy uprzejmie, że objeliśmy generalne zastępstwo 5] fts 

na Polskę, znanych z dobroci wyrobów gumowych markl syg fi] 

i polecamy po cenach fabrycznych. Pozatem posiadamy na składzie 


największy wybór artykułów kosmetycznych i gospodarczych po ce- 
4 nach najniższych. 


Dom handlowy J. £eserkiewicz, Kraków, Rynek 11 


Filia: Rzeszów, Rynek21. Wysyłki na prowincję odwrotnie. 


Towarzystwo przewozowe „PRONTA“ 


Spółka z ogr. odp. 

(Właściciele: Seweryn Rechter I Bemard Gross.) 
7 Kraków, ul. św. Gertrudy, 26. 

Wiedeń, I. Schottenbastei, 11. Lwow, plac Marjacki, 5. 

Bogumin. 

Własne składy przy torze kolejowym. - Szybka ekspedycja wozami 
zbiorowym z Wiednia do Polski. - Śpecjalne działy: Ekspedycja auto- 
mobiláw pociągami paspieszno-towarawynni i ekspedycja posyłek 
da: Lwowa, Tarnopola, Stanisławowa i Kołamyji z ubezpiecze- 
niem i kanwojowaniem towarów do miejsca przeznaczenia, = Zała- 
twianie formalności cłowych. - Przeprowadzki miejscowe i zamiej- 
scowe wozami meblowymi. 


sprzedaż Obuwia 


męskiego, damskiego i dziecęcego 
oraz wielki wybór ohuwia luksus. 


zz" Kleiń, Kraków, ulica Lubicz 3 


m 519 


Papieru pakunkowego 


tektury, rotacyjnego, drukowego i makulatury w różnych wielkościach I gru- 
bościach, w belach i rolach, jakoteż przykrajanego na woreczki, kapie 
bronzowego patentowego, białego, superior, różowego iw innych. rozny 


barwach, dostarcza całemi wagonami wprost z pierwszorzędnych fabryk lul 
częsciowo ze składu 

Dom handlowy DAWID RETTIG, Kraków, ul. Dietla 57 

Telefon Nr. 3438. 10 Adres telegraficzny „Derettig“. 


JÓZEF LEIBLOWICZ 
SKŁAD DENTYSTYCZNY 


KRAKÓW LWÓW 
Rynek gł. 11. ul. Ludwika Kubali 3. 


TELEFON 269. 12 


Poleca wszelkie artykuły dentystyczne. 
Kompletne urządzenia gabinetowe t techniczne. 
Szlachetne metale dla celów dentystycznych. 


Wydawca | red. odpow.: Henryk Sch 


enker. Drukarnia Polska Fr, Zemanka i Sp, w Krakowie, Retoryka 10 


